
Podnosząc kamyk, czyli na życie Kami
Poznałam ją, jak leżała w upalny wieczór na środku drogi.
Ominęliśmy ją autem, bo nie wyglądała, jakby miała się
spłoszyć i uciec. I faktycznie, tylko tam leżała. Osłabiona,
zrezygnowana. Jednak wystarczyło, że wyciągnęłam z
samochodu saszetkę z jedzeniem i otworzyłam ją na poboczu, a
kotek…

Fundraiser
goal

2 000 zł

Scan the qr code with your phone camera or
go to the following address
https://zrzutka.pl/en/htsgvr

https://zrzutka.pl/en/htsgvr

